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Brońmy ustawy o ochronie lokatorów.
^ e . t f e n o s  c ^ y  K f f ł . m f i i i e  7

BERLIN' (P at), 2.8. Kstop. „Yoss. Zig,“ 'do- 
lwłsi z Genmwy, iż rokowania gospodarczo rojz- 
poczną. się tJg iu ln ia  od prac komisy!.’ Komlfyi 
tT i poczt' i :*?-3'^3fetóvf obradować h^iara w 0- 
pa li gdzie znajduje się g ó w n a  dyfekcYi) poczt 
górnośląskich. Komisya dla spraw kuiiejowych 
obradować będzie w Katowicach, komisja" dla 
spraw mniejszości narnańwych w Gancwie; gdzie 
leż konferencja polsko-niemiecka będzie  mirta 
S'ivą cticya.n^ ą.T.ajbę.

Pełnomocnicy polski i oićmiocki dr. Schif- 
*er J dyrektor Olszowski udadzą się.w raz z rze
czoznawcom i sekretarzami na Górny Śląsk, i

wvbsora tam miejsce dla swoich obrad.
WARSZAWA (Lei. w U  28. l$ o p . Z% ;v- 

dowano'1 ostatecznie, że komisy a w sprawie ro
kowań górnośląskich obradować będzie w Ka
towicach. Główny delegat poLki Olszewski wra
ca do Warszawy.

OPOLE (Pat.!).. 28. Iistop. K oqjsya _ między
sojusznicza otrzym ała z Genewy polecenia wyna
jęcia odpowiednich lokali, w których odbywa
łyby się obrady poszczególnych kormsyi utwo
rzonych przez polsko-niemiecką konfercncyfj w 
Genewie,

PARYŻ (Pat.). W', lisłnp. Radio. Wobdc za- 
r.aiów  prasy angielskiej pod-adres-wn Francy! 
j.,‘0euvre ezyąi Anglii Tiąstępująee zarzuty: An
glicy tfrzyniaii ' nrjiopszi* częsc fioły nśsmiacr 
kief, musili Francuzów do zatopień hi przypa.- 
..11 oj im części lodzi podwodnych, i/oBrzy-h' .fik
cję imperyalizmu francuskiego i. przywłaszczyli 
ecfefc prawie wszystkie ketonie nfcnY'ecik:e. An
glia domagała, się całkowitego zniszczenia flo
ty niemieckiej. • a  równocześnie utrzymania ca- 
b j  niemieckiej p o tę  i lądowej. Z raty jednegł 
millardia w złocie ^ądn^a Anglia dla s is tL  całej 
€U y po potrąceniu kwoty przypadającej ftsl- 

-gii. lu rzrta  protestował przeciw ugoJzi1 witss- 
Iiadeńskioj. w fcę-nfhkcy pobko-nie.ni c .i.n, Aa. 
9 Ra Tlała na stronie Niemiec \viu6wBpteresom 
koalicyi. Anglia sprzedawała swój wę.gie[ ( ran-' 
cyi 14 razy irożej niż innym państwom.

— ««<» —

BORDEAUX 28. Iistop. (Puł.L (Havas). Poin
care w mowie wygłoszonej na „Cercie national“ 
powiedział m. i.:

ifam y obok siebie Niemcy zjednoczone .i 
silniej zalu Ini. t.ne niż Francya, a  wciąż jeszcze 
przep-jan- c:u hc.m wojowniczym. Sprzymierze

ni n;ę ńeją nam przyobiecanych gwarancyi Pra
gniemy zredukowahią ciężarów, wojennych kraju, 
d magamy się jednak, .al-y jó-iy nic F rantyi przy- 
.sługiwało prawo wyrokowaniu,'I jakio jest nie
zbędne mi ni m i n przygotowań wojennych M o- 
że bowiem nade*ć dł.wilą. że Francya bęazle 
zmuszana przez czas pewien sama odpierać a- 
lakś nicBrzyjaclefskle.

Kończąc swe przfemówienie powiedział Poin
care. Pomimo chrmir, które przesuwają, się przed 
nami, wierzę, że potrafimy udowodnić światu, 
ii Francya nie żywi żadnych lmpsryalisty:znyr.h 
a&pirttcyi, pragnie jedynie zdobyć środki i pra.- 
wo do życia pokojowego.

'  LONDYN (ETŁ). 2 8 . Iistop. „Observer‘" w 
dłuższym ariyktde zwraca się. przeciw Franeyi 
pisząc, 'ha niej .można dłużej cierpi N francuskiej 
dyktatury vr śtticlkow^j i zachodniej Europie, 
.pozwobi Franeyi być mocodnwczynią T urcji i 
r '’zs'zafpj'wa(i w dalszym ciątu  państwo niemiec
kie. Gdyby. Rrancya usiłowała dalej przeprowa
dzać swe plany,| spotka się z energiczną opozy.- 

yą reszty sprzymisrzonych.

Obfę&enie WJjoma.
LONDYN 28X1 Hrvas. jP a t.) . Jak •łono i kirdtulscyj. ócO.OGO-siijczna arm iaj chłopska 

„Daily M id “ * Helsin^ia s.s — Kljd * j *t obłe- s cr je podobno Ra OdośSfl.
■gany z t a i  cli s ‘rosi i 2na obje ssię w srzedodhiu j t —

Racia m  Poznaniu*
POZNA Aj 28. 11: (Pat.). W  p;m m  iał 

rdpjyli ćo Poza nia członkowie' rządu z
 ................ _ ,   ..  _ .. s  reno

przyh . ____
dni tsn- luaini.- rów- Poiłkowsbi u na czele. Podczas 
przyjęcia w jaiuszu' prez. P-nrkowiski wygło-5. 
.nowę, którą zakoucwf następująco: Cały rząd 
przybył tu uzri, aby zazm  n nie się. bufcj z pa

ku pracy. W tytn efelu p r z e d s i ę w z i ę t o  ju ż
s z t r e g  ś r o d k  ów, które będą zasf^s-owane na

trzeba ni, życz-ni.rmi i p.-i i życia n-aszej uzi ii.
n cy. Prztam. jzyślki.m. Zcduoiun ' nfcdu bęaz.L 
z ł a g o d z e n i e  k r y z y s u  p r z e m y s ł o w e g o ,  
wyrażającego si? w znxni..jszeniu produkcji i bra-

calyai F-reniŁ państwa, zwłaszcza jednak w wo
jewództwach zachodni h gdzl: kryzys przemyska.

| v-y najbardziej daje się. .odczuwać. Wielkopolska 
| i wkika część Pomorza nie zcstaly bezpośrednia 
i zniszczono przez działania wojenne, służyły-, one 
, jcuiiuti państwu olbrzymicnti ofiara, i na skutek 

vprowaó£.nia snorki "przez aprowioowar.ii i nych 
I ziftm po niskich cenach w okresie przejm a do sy

stemu wolnego henału. Fala drożyzny, wstrwaSy 
wana koru-„n.jn, zalała-nagle i te stornie zachodnie 
i spowodowała istotną rewolueyę c;n. Dotk.-.ieta 
tem' Bud'fl-aś5 miejska i robotnicza ma prawo 
oziewać się pomocy od rządu. Na; rlw a skarbu 
potókićgo jest jednam, z naczelnych dążeń acccn.:-go 
rządu, i. pod tym wzg,fdcm udało się nam osiągnąć 
już pewne rezultaty. Będą cno większe z chwilą, 
■gdy sejm uchwali przedłożone mu p r o j e k t y  
u s i a w  p o d a  t k o  w y c h i gdy w całej pełni 
zastosowany będzie o s z c z ę d n o ś c i  o vj y J  v- 
steim  r z ą d u .  Poznański o i Pomorze jest obecni, 
w okresie wyborów do ciał samorządowych. 
W  nich będzie mogło społeczeństwo poznańskie 
.i pomorśkia okazać wszys.kie swoje twórcza za
lety. Rrząd jak najusilniej popiera te jjzbuc.w.ę 
samorządową, bo przejęci-e. przez samorządy pew
nych dziedzin, życia publicznego, ułatwi rządowi 
centralnemu wykonanie zadań, któr* muszą być 
ula niego zarezerwowane. Na tak ścisłe określa 
nym terenie będzie łatwiej dążyć do ciągłego ulep
szania, by osiągnąć taki siar. mlmlriutracyi pań
stwowej, z którego obywatele byliby zadowokni
X  ♦♦♦---

POZNA?; /Paf..). 28. Iistop: Odbyte .28, btn. 
na. Zamku w Pnzuaiftu posuedzonio r la y  niiin 
slrów zagaił prezydent ministrów ifoaibaw k 
p id kreślą ją-^ żc jest to pierwsze po.dcdzenio 
zwołane poza stolica, państwa i wyrażając prze
konanie, że przyczyni się ono do zespoleni < 
dzielnic.

Przechodząc do porządku dziemiego. rada 
ministrów uchwaliła upoważnić przewodni cza,- 

■ ccgo delegacyi polskiej do rokowań -śląskich dc 
J powoływania w razie potrzeby w porozumieniu 

z ministram i resortowymi do tejże delegacjo tn - 
v»ych osób w ciiaraktarzi i.e^gałów* Tua rz>- 
czoznawców Wniosek m inistra spraw zagianirz- 
nych 'poątanowioho na razie, uzujiełnić delega 
cyn. przez pownlaiue do niej w chaiaktorze za 
sifpców przewwduidzącego pp. Józefa Englicha 
dyrektora banku spółek zarobkowych w Pozna
niu, L eona.. Plucińskiego komisaiza ganeralue- 
gp Rzeczypospolitej Polskiej w Gdańsku, i Zyg- 
n.uata Seydy podsekretarza stanu w b. dzielniej 
pruskiej.

Następnie po przeprowadzeniu wj^zerpuią- 
cej dyskusjo nad sprawą Kolonistów niemiec
kich; rada ministrów postanowiła w ■wykonaniu 
uprawnień, wynikających z postanowień traktatu 
wersalskiego w-stosunku do kolonistów niemiec
kich przeprowadzić, je z całą konsekweucyą. 
Przy sprzedawaniu anulowanych osad uwzględ
nić należy szczególnie na Pomorzu byłych woj
skowych a vr pierwszym rzędzie' inwalidów wo
jennych oraz reemigrantów z zachodnich Nie
miec.

Wreszcie \v: myśl oświadczenia p, prezy 
denta ministrów z dnia 27. hm. uczynionego 
wobec przedstawiających mu się. urzędników mi 

1 nisterstwa b. dzielnicy pruskiej, uchwaliła rada 
ministrów uwzględnić ctatowyon prahawnjKow te
go ministerstwa przy przejmowaniu jogo agend 
przez .ministerstwa res&rfcowe zastosowując. pro- 
porćyonalność w przeprowadzanej redukcyi
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K lęsk a  n a ro d o w y c h  dcm w kr. L idzie . Mianowania komis zj banko
WARSZAWA, 28. 11. (tel. wł.). W Litfcia pod 

patronatom Związku ludowo - nar i  iłowego o-był 
się wiać, który powziął uchwały c a ł k o w i c i e  
p o p i e r a j ą c e  s t a n o w i s k o  N a c z e l n i k a  
p a ń s t w a  w  sprawie rozszerzenia terenu w y
borczego w Wileńszczyźnie.

LUDNOŚĆ BRfiSŁXWSfc& OŚWIADCZA SIĘ ZB 
POLS&Ę.

WILNO, 28. 11, (Pat.)|. W dniu 23 hm. w obecno
ści wojewody Raczki awi zza odbył £i;= w Brasłar i ;  
zjazd wszystkich rad' gminnych powiatu bra&ław- 1  prezytLnłowi ministrów.

tt&n «8  tw*

sKego z  wójtami na czele, Zjaz^ przyjął jedno
myślnie następującą ręzolucyę: Uz ając wolę Sej
mu N a,;"nk  jszej Rzeczypospo.i.cj Po.śki j, pod
dajemy się Jej i  dokonamy wyboru przedstawi
cieli ludności powiatu brasławsl i go do zgroma
dzania orzekającego w W Lnic. Jciijnakże z  całą sta
nowczością stwi-TJz1 my jed n j riczachw 1 ona wo
lę należenia do wspólnej Ojczyzny Polski. -

Rezolucya opatrzona kuituJkiisijci i ped p a . 
mi, częściowo alfabetem rosyjski n, została przcs.a- 
na Naczelnikowi ipaństwh, marszałkowi sejmu i

wjeh.
WARSZAWA, 28 XI. Na zasadzie artykułu 

3 i 9 Ustawy k dnia 23 marca r. z., p. mini tei 
skarbu zamianował komisarzy bankowych i k -
zastę: ców.

Do zakresu komisarzy bankowych ewentu
alnie ich zastępi ów, ra 'eżv : 1) prawo wglądu 
w lok wszystkich czym ości kredytowych, po
wierzonych nadzorowi insty tucyi; 2) udział wte 
wszystkich pos edzi niach Zarządu i r on troi 
władz inslytucyi. Inslytueye 1e są obowiązane 
powiadamiać komisarzy o k im .m e  posiedzeu 
swoich władz.

Oennsfracje v KraM  z
o o c h ro n ie

KRAKÓW (tel. wł.) 28. listop. Na dziś by
ło zwołane posiedzenie Rady miejskiej. Ponie
waż zapowiedziany był protest przeciw zn l i 
nie ustawy o ochronie lokatorów, zgromadzi
ła  się  liczna publiczność na galeryach i w ło
ży dziennikarskiej dla zaprotestowania przeciw 
temu zamiarowi. Prezydent miasta Federowkz 
wezwał publiczność do opuszczenia soli, a po
nieważ publiczność odmówiła, prezydent posie
dzenie zamknął.

powita z o i c i n  dr f r̂tiroą
i d k a t o r * © w J

Następnie lu łność w ^ch o d zie  udała  uię 
do Rady Strzeleckiej, gdzie przV udziale rze
mieślników, kupców i ii i .szczali odbyło się 
wspólne zgromadzenie pod przewodnictwem tow.. 
Jaroszewskiego i liosol u Iżkiego.

Uchwało io wspólną rezolucyą z protestem 
przeciw ' projektowi rządowi! u

Część t uczestników wiecu udała się ńa ul. 
Podwale przed nueszhunio Fedęrowicza, gdzie 
n.u urządziła „przyjazną ‘ demonslracyę.

Żotazel PJarcdór dla (M ięc ia  przpzyn wojny., >»
WIEDEŃ. , 28 XI (P a t) . „N. Fr. Presse** 

donosi z W .s/ynjjlomj, że plan Hurdi ga ut o- 
rz nia Związku Narodów r olega na zjednoczeniu 
wszystkich narodów w luźną organizację, która 
jednak nie miałaby prawa wkraczania w pra *a 
suwerenne żSdnego z państw. Związek ten miałby 
za zadani-* powołanie trybunału światowega dla 
o racnwania prawa międzynarodowego. N *< to 
m a aby b \ć  utw rzona m ięiz/nari dowa organi- 
zacya dla usunięcia przyczyn wojny po oupo- 
w.sdn enri■ zb-ł-pm-u. tychże.

WASZYNGTON. 28 XI Ravas. (Pat.;. W 
mierwRwie z przedstawicielem Ass e. Pre«3

oświadczył Viviani, że przyłącza się do projektu 
H uidnga, dotyc-acego ewentualnego zwołania 
no»ej konferencji międzynarodowej w celu ure
gulowania wie kich probtemów światowych.

BORDEAUX, 28. 11. (Pat.;.. .,Hcra#f * pisze źe 
dtetegaei iopuńscy fOśwl desy i . i ;  za projektem 
Hard.uga. D< egacya órencusłu.*. oodtiola również 
plan HartSnga, wskazując, że przez to nastąpiłoby 
snnżijsse zbliżenie państw ml xTzy sobą. Delega- 
eya. angielska po<Li.da w zup .'hłośji pian Har- 
dinga.

Rozbrojenie — a długi wojenne.
BERLIN, 27 XI. „Beri. Tage! la tt“ podaje 

senzucyjną wiadomość z W aszyngionu, wedle 
. lórej St. Zjednoczont- są s k ł o n n e  do darowania 
państwom sp zymieizonym poł >wy długów wo<- 
ennych, o ile ich |rz>-dslaw.< ele na konierem-yj 

waszyngtońskiej przejmą p u jek ty  rozbrojenia 
zgłoszone przez sekretarza państwowego, Hugnesa.

]ab sobie PO emey radzą z pasfoarstwem.
BERLIN. 28 XI (P a t), ( atenet Rzeszy od

był wc/oraj posiedzenie, na klórem zaimował 
się sprawą walki z pisi-arstwem i lichwą ś io l-  
bów żywnościowy h. Aczkolwiek stwierdzon ■ >, 
że powoii .m zwyżki ren jest także t b n iim  e się 
kuisu marki niemieckiej, to jednak uznane >ł- 
konieczne wystąpić z cała s u ro w o śc ią  przeciw 
podbijaniu cen i stosować n a j s t  2 j?zc Stary 
z równo w ię?lenia jak i grzywien, utraty : raw
oby t te is  ibi, stav ian ia poi tLzor policyjny, 
konfiskaty towarów i l  d.

Dvplomf?ci niem eccy ® Londynie.
BERLIN. 28 XI (Pat.). Wo ff. Raibcuaa . 

Simon s p izym jli dziś d Londynu.

Rewełaaui3 „Uorwfarłsu" o
BERLIN, 28. 11. (Pat.). Socjalisty*n • Yor- 

wSrts" którj7 prKst1 kLkj cni «u przyni .-.ii sen- 
zccyjni rewelaiye tn  Lnw t knowań krmunistycz- 
nych, um ieszcza dziś znowu artykuł kcmui-i ;ty 

^  m m m b ama m ' W  egu :ra ze Szczecina w k tćrjm  to artj izule Wcgl.
D e m a n s t ra c y a  w io s k a  p r z e c iw  r  r a n c y i »- ^le.na polecenie wysadzenia w powi itrze trzcib 

•okrętów koalicy uych zajętych w Szczecinie, a 
mających oĄ>l; n ć do Gdańska. Na tlcutck po 
wyższego artykułu prekurator/a wszczęła śledfe- 
two orzeciw kemunióje EberKteo..i

RZYM 28 listop. (Pa‘.r'. (Od własnego ko
respondenta). W kilku miastach przyszło do de- 
m oastracyi. W Tu y.i.e wdarto się do konsulatu 
francuskiego, spalono papiery, meble poniszczo
no, a  ken u ’a wypoI5oz:;owano.

W Noapo’u spalono s tandar rrancuskl, a 
w  Genui usiłowano wedrzeć się do konsulatu, co 
się jednak nie powiodło.

W Izbie m inister spraw zagranicznych . od
powiedział na kilka interpelacyi w sprawie rze
komego incydentu waszyngtońskiego. Wyjaśnie
nia ministra i.ie przyczyniły się jednak do uspo
kojenia.

0 ftcnfisftafę dóbr Habsburgów.
WARSZAWA, 28 XI. W niesiona do laski 

marsza kow^kięj rezotecya w sprawie ! onliskaly 
dóbr <tomu Habsburgów została wycofana i wej
dzie pod obrady koini-.yi niiędzyminjsieryalnej 
co do dalszego jej łiiegu Motywy do tego kroku 
są dw a: Sejm nie tatyfikował doląd traktatu
w St. Germain, na k órego mocy Polska staje 
się spadkobierczyaią in jątku  b jłc j monarchii 
austryackicj; drugi motyw; ustawy polskie pr e» 
widują konfiskatę za zwrotem pieniędzy.

Pn morderstwie rsbunhowem w Rra- 
ttoroie.

KRAKÓW, 28 X! (tel. wł.). Sprawców mor
derstwa Sterna nie schwytano. Ś edztwo ustaliło, 
że m ordercy zrabowali 2 0  milionów Mp w  obcej 
wa.ueie

RZYM 28. listop. f P a \ \  W. B, K, Demon
strac je  przeciw Francyi nastąpiły także w Ne- 
apou , Mediolanie, Genui i F4orencyi.

BK1AND n ie  w y s t ę p o w a ł  p r z e c iw
WŁOCHOM.

PARYŻ 28. listem. (Pał.^. (Havas). „Petit 
Parisien“ donosi, że rząd francuski oclaiósl cię
telegrafjcinte Uo Wcscynglo: .u o .wd’.o::ente śle l: 
twa., z jakiego źródła pochodziła fałszywa wia
domość udzielona prasie włoskiej o rzekomem 
wystąpieniu Brianda przeciw1 Włochom.

Ronroeneya między fntrog. Litwą, Esto- 
nią i ^iemsami.

RYGA, 28 XI (P a t.\  Wczoraj została po - 
p s^nalkoo.wencya między Lolwą, Litwą. Estonią 
i Ni mcami. Konwencya dotyczy bez'ośredniego 
połączenia kole o»eao w przewozie bagaży i ko 
mumkacyi towarowej.

 *wm—  ■

Stinnes o odszitodownn a^b niemieei«scb
LONDYN, 28 XI (ETE) .E v  n. Stand.- ilo 

nosi, że Stinnes uważa ek^pteatacyę Ros-d za 
jedyny s r  dok ratowania hiemiec i umożliwienia 
im wypłaty ł»ds/.ko<iowań. Stinnes prowa zi w 
Londvnie rote w anii w sprawie uzyskania mo- 
ratoryum dla wyiHatv odszkodowań niemiecki fi. 
O liiruje on «-zęś: m ajątku przemysłowego Nie 
miec jako zas.aw.

I

Sprawa Lanaru
WERSAL, 27 XI (Pat.). Profesor szkoły an- 

topologicznej Anihony stw erdz ł ~>‘Ą podstawie 
zebranych w G atnbai; 56 o d ła m k ó w  k' ścę żt
są to kości ludzkie. Profesor szkoły dentystycznej 
Dr. Souvez na podstawie żba ania 47 odlaiiików 
t - r ś i  stwierdził, że są to resztki szczęk ludzi ich. 
Obaj ekspeici stwierdzili, że resztki te są % całą 
pewnością resztkami ludzkimi.

*  -
LLOYD GEuRGE WYJEŻDŻA DO AMERYKI,

LONDYN (Pat.). 28. lis.op. Havas. Spra- 
iTO -x!a.wc i ' Daily Granhic donosi, że jeżeli i ic 
nie stanie ha przeszkodzie L. George wyjed: ie 
do  Waszynglo. u  w sot-o y V  cz isie jego n ioo  
becuości rokowania z t.aiidyą b.vdz e p io ival.il 
Birkennead i. ChamŁcrlain. O liuga ' pogłoska, ie  
Ulsterowi ma być przyznane prawo vuta w spra. 
wach, któreby dotyczyły jego interesów.

Powstańcy uftrtiińsey internowani 
w Rumunii

KISZYNIEW 28. listop. (PaO . Oddział zło
żony ze 125 powstańców ukraińsk.eh przekroczył 
Dniestr, uńekuja.c przed oddziałan i bolszewic
kimi. Władze rumuńskie natychmiast powstań
ców rozbroiły i .ntem owały.
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iProtept !iir2 c c i «  zam ^rsc ir ien iu  zn ie -  
s en u u s ta w y  o  och ron ie  lo k a to ro w .

— Pewien ,szewc z ulicy Chorążezyzny z o .; 
stal .nicią azid wraz z sześciorgiem dzj.-.i wyrzu
cony przez właściciela na bruk. SzuScat daremnie, 
mieszkania, wszędzie mu odmawi a o  przyjęcia, i 
dlatego, że został „wyrzucony4*'; musiał więc i  
rodziną wyemigrować ze Lwowa, rozpocząć no -1 
wą pracę, szukać nowej klienteli vsród niezzia 
nych warunków..*

Ten 'fakt. opowiedziany na -wczorajszym wie. 
cu przez jednego z uczestników, dosadni* ilustru
je stosunki, jakie panują w czasie t r w a n i a  u- 
stawy o ochrania lokatorów. Cóż dopiero by się 
siało, gdyby został u-czyni:.Hjy wyłcan w tej usta
wie, gdyby właścicielom umożliwiono swobodę 
działania!

Na wieść o niesłychanej uchwale Pady Mini
strów, godzącej wprost w  byt niatyłkn wielkiego 
przemysłowca ale i drotaago rr kociziclnika, os
tatniego nędzarza z suteren zebrały się wczoraj 
tłumy zainteresowanych, by zaprotestować prze
ciw tej krzywdzie, która im w ii ciach nad głową. 
Obok wielkich przemysłowców, bogatych kupców 
stanął nędzny szewc, suchotniczy krawiec obok 
dostatnio u dci anogo obywatela, widzi. Jaś nędza
rza, w wytartym kubraczku, od którego wionęła 
— wilgoć suteren.

Padały więc na wczorajszym wiecu głosy, by 
rząd przeiał wszystkie rsaności, by wprowadził 
socyali aCyę kami nic, podkreślano, że po i icSn* I i 
domu, nie jest zacnym zawodem., a kamieniczm- 
ey są pasorzytami całego kraju.

Groźna, joehoiita postawa klikutysięcznych 
tłumów wj’ra .s ą c a  się w proteście i >.ajpowiedvi 
oigómgu zaprzestania pracy . a  wypadek uczynie
nia wy leniów w ustaw te o ochronie lokatorów, 
głosy ostrzegające przed wynikłą z tego anar
chią, muszą być powa'fl} przestrogą d'»a sejmu, 
że uiewojio mu leSrkomyślr.ię postanawiać uch
wal, które godzą w interes bar,łzo licznych grup 
w 'społcczeńslwk

Wicu w' Izbie rękodzielniczej zagoi' p. Schły- 
mer, który podniósł, że w momcacte najgorszego 
położenia iprzychotizi groźba utraty ciachu nad 
głową. Nikt nie zmuszał nowych w ła k iJ : \ i  do 
kijpowisnla dbmow 'po 8 — 10 muc-nów, choć te 
droony nie przedstawiają wartości większej, niż 
kilkanaście tysięcy kor. Oczyw. i \  że z takiego 
tcapi.aiu, nie w ydjtęd .ia  eq,,cr..i . - i  » ,  procen 
tu. Rząd, licząc na daniny od1 właśni i. i skłonny 
jest db ustępstw wobec nich i ence zdań. cały 
s t ;a  rctodzłcjiiezy na Lh fa~kę. Należy wi.c prze
ciw ;nL\si n ij ustawy o oęhna- i i  lokatorów, zało
żyć na.cn rgiezi v jgzy protest.

Obszerny rtfera t o ogónej nętlży mieszkanio
wej wygłosił p. Sozański. Przed®.owiwszy grozę 
położenia rę kod-i.mika gi ląecgo do j i dawna z 
n.:dzy i giodu a obecnie żyjącego pod strachem, 
że dach s.raci nad głową, mówca rzucił zapy
tanie: K io  w e ź m i e  o d p  o i a  d z i a I n o ś ć z a  
a n a r c h i ę ,  jaika nastąpi w kraju, jeżeli od kapry
su i itfcdwośd go; po-k r. a z&i ny b ę d ii; los wy- 
aajmując-go miesżłia ;ic, czy jołtau? W myśl swego 
przemówienia mówca przedłożył następującą re- 
zolucyę:

Zebr n i wnoszą j a k n  aj  e n e r g i c z n i e j s z y  
p r o t e s t  p  r z ą c i w  u c h w a l e  R a d y  m i n i 
s t r ó w ,  wykluczającej lokale iklepowe i p r a  
c o w n i e  z pod prawa o ochr.,nie lokatorów, 
zwracają uwagę, że zniesknie ustawy uimożdu.j 
loby niesirmi-. m ym  posiadaczom domów prześla
dowania i-ękodtijliiików i przemysłowców, przez 
w y n u s z a n i e c o r a z  w y ż s z y c h  c z y n s z ó w  
p o d  g r o ź b ą  r u s n a c y i .

Stosunki te, wywołałyby w całym kraju stra
szne wichrzenia, bo właściciele demów starałby 
się, lokale zwolnione z pod’ ustawy, za wygó
rowane c-ity wyi.a. mywać przez co dotyebczaso, 
wy eh najemców uczyni.iby żebrakami.

Zebrani domagają się od’ sejmu wzięciu loka i 
skkpowych i ipratowni pod1 tę śfefiną ochronę, co 
wszystkie inne mie-szka-.ia.

Następnie p. M a k s y m o w i c z  zdawał spra. 
we z zabiegów sp cyanej delegaoyi w Wai#** wie, 
która była u Ministrów* / refertm a sprawy miesz 
kani >ivej posła Grzęd*, i „is/Jogo. P. Grzęd*. .W oś
wiadczył dttegacyi, że oęcLie z a  u t r z y m a n i e m  
u s t a w y  io o c h r o n i e  l o k a  t a r ó w .  Minister

Michalski przyrzekł, że będzie tę. sprawę
popierał, ysaoro referent sejmowy będzie za tern. 
Ńakoniec mówca podniósł, że posłowie lewicowi 
są całkovhcif- za utrzym: ni cm ustawy 1 dlatego 
na ich ręce należy skierować protest.

Położeni- rękodzieła przedstawił p  K a c z o 
r o w s k i .

P. E i s e n s t e i n ,  referent na wiecu, łorpiec- 
twa, o którym 'poniżej mowa, przybywszy tłumnie 
do Izby rękodzielniczej wraz r, uczestnikami tegoż 
wiecu tSła zamenilestowania solidarnoś- i — we
zwał do fcjrnsnlkteeyi wszystkich łudzi pracy i
zaznaczył, że wszyscy gotowi są dać z n a c z n i e  
p o d w y ż s z o n e  c z y n s z  c  r i z ą d o w i ,  ale 
nie potrzeba na  to faktorów w osobach właści
cieli realności, którzy jeżeli chcą żyć, muszą pra. 
cować!

P. C z e r n i a k  .gorąco oklaskiwani przez 
wszystkich -uczestników, zastrzegał się, że spoić,
czeństwo nie pozwoli na to. by sejin przeciw
niemu stanął (głosy: precz z takimi nJ-jstramiT). 
Na .zniesi nie ustawy o ochronie lokatorów będiie 
czas wtedy, gdy się przemysł rozwinie, gdy rząd 
zacznie tworzyć konsoreya budowlane, gdy usta 
nie głód mieszkaniowy. Dziś raczej należałoby 
wprowauzić

j r o c y a l i z a j s y e  k a m i  e n l c .
niż wprowadzać “wyłom, który stworzy chaos i 
anarchie w kraju. Ńakoniec mówca przedłożył re- 
zolucyę, z  upałem przyjętą, że

gdyby jstjim odważył się taką ustawę u-
ćhwalić, zostałyby demonstracyjnie zcmteiięte
wszystkie warsztaty, sklepy i magazyny
Przemawiał jeszcze ;p. S u d h o f  i Ś l a d o w 

ski ,  jpoczem po przyjęciu rezolucy! wiec zakoń- 
czoro. U.hwaloa.^ rezolucye będą -przedłożone sej. 
nwwi i mlnJitrom, ponadto o-sob" a  dełegacya, zlo 
żona z przewoOniczącyeh wszystkich stowarzyszeń 
rękodzielniczych 1 kupiecki T, udała się do posła 
Grzęd1 Liski go, chwiowó bawi ccgo we Lwowje, 
aby mu przedstawić uchwały wiecu

-
W  sali Domu narocftrcg-o odlbył się równocze

śnie wiec protestujący hłowsKrSi kupców i prze- 
tnystowców przeciw projektowi rządowemu, któ
ry wyłącza lokale sklepowe i przemysłowe z usta 

, .ochrany lokatorów

Prezydyum wiecu tworzyli E. W. S c h l e i -  
f e r  (senior), A s z k e n a z e  i L e s z .  E i s e n 
s t e i n ,  wiceprezes stowarzyszenia kupców, omó
wił projekt jjninisteryalny, wnieHony db sejmu, 
grożący zagładą uczciwym kupcom, którego wprc - 
wodzenie w  żyera wywołałoby szaloną zwyżkę oe« 
najmu lokali sklepowych i przemysłowych, a na
stępnie (zwyżkę <oen towarów' i żywności, oo do
prowadziłoby no rozruchów i zbolszew’ ~owanm 
państwa- Mówca odczytał protestuj ąc« rezolucyę 
przeciw projektami ustawy. (Oklaski).

Przemawiali następnie kupcy: L e s z ,  O h r e n  
s t e i n  i Ignacy M e n k e s ;  ten ostatni faktami 
wykazywrał, że właściciele realności porobi i prze. 
ważnie {majątki w okresie wojny i są w  większej 
części milicji erami — a nie nędzarzami, jak s r a  i 
przedstawiają.

Następnie przemawiał tiroguerzysia S U d o w  
sfci i adwokat dr. S o m im e rs  t e i n .

Kuptec i (majster krawieck' B i l b e l  oświadt. 
ezył, że stan kupiecki rozumie ciężlr k położenie 
finansowe paiistwa, przetc godzą się oni płacić 
specyalny podatek od łotou. Wepowych na rzecz 
skarbu państwowego. Mówct wyrazi, uznanie Mu 
bowi radinych socyttł., którzy w  Radzie miejskiej 
podnieśli protest przeciw tentu projektowa usta. 
wy. (Oklaski i.

Następnie odczytano rezolucyę, która brzmi 
w streszczeniu:

Wiec kupców i przemysłowców stwierdza, że 
wyjęcie lokali kupieckich, '""zemysłowych 1 ręko
dzielniczych z [pod ustawy o :>clironie lokatorów 
zniszczy uczciwych tych pracownikowi i wywoó 
drożyznę. Zwracają uwagę, że już obecnie szereg 
kamieńtczników żąda od kupcowr, ażeto' ci przyj ęij 
ich jako równych spólników <to interesów, w  prze. 
dwnym razie grożą rusma^yą.

Zeb.:*ani uznają, że należy przeprowadź' re- 
wizyę tej ustawy i żądają ustanowieni? odpo 
wiedirucgo pmożnika, 'ecz muszą być te lokalu 
utrzymane pod ochroną ustawy. Wzywają prze
to posłow sejmowych i Izbę handlowo przemysło 
wą do wzięcia ich w  obronę.

Rezolucye te jednogłośnie przyjęto, jako też 
dodatkowe, ażeby wysłać delegacyę kupców do 
Warszawy z oświadczeniem, że chcą Dłacić spe- 
cyalny podatek od Lokal' wprosi: skarbowi pai.- 
stwa.

Następnie zebrani udali fiię ne wfcc do Izby 
rękodzielniczy

W alk a  o  o rd y n acy ę  w y b o r c z a  d la  mis s i
W  czwartek miato się odbyć ptcrhdzcnla sej

mowej podkomisyi dla ortonac i wyborczej n icj- 
Skiej, nic przyszło cno jednak do skutku, albo
wiem Rząd nie zjawił si>, bo r i  i zajął do tej chwili 
żadn.go stanowiska w tej sprawie. Jak wiadomo, 
tylko w KcugTesówca' i w Poznańskimi istnieją 
Rady Miejskie z powszechnych wyborów, nato. 
miast w Maiopołsce obowiązuje stary system ku- 
ryi wyborczych, iiady anfejsKia w Małopołsce w 
przewarnej części są. rozwi.;xana, mi -jsce ich zaj. 
m-ują 2iG<misarze rządom, a  lam gdzie ich niema, 
Rady Miejskie urzędują od lat ki kimastu. By to 
krzyczące bezprawie usunąć, wniósł tow. M a
r e k  jeszcze w r. 1920 projekt oparcia oraynacyi 
wyborczej amejskiaj dla Małopolski na powszech
nych wyborach. Niestety, rząd sabotował zalahuie. 
nie tego proj-ektu a  Jop-iOTO w parę miesięcy po

tem wniósł swój własny projekt, regulujący tę 
sprawę ,w ca łam pa ust wie. Am ten projekt rzą
dowy nie mógł być przeJm iotem obrad, bo teraz 
rozpoczął go sabotować poseł Sulignwskg jako 
przewodniczący kemisyi miejskiej. Z trudem uzy 
skali n a J  towarzysze w kemisyi administracyjnej 
i miejskiej wybrsnie nowej podkumisyi, która ni?, 
stety dotąd nie mogła rozpocząć obrad, bo znowu 
rząd nosi się z zamiaKtar. cofnięcia swego projek
tu, a posłowie t. zw. mieszczańskich, a raczej 
burmistrzowskich stronnictw :na posiedzenia nie 
przychodzą. Stan teii bezprawny grozi nadto na 
szym miastom Katastrofą ekonomiczną. To też 
Rząd i gćjm raz przecież muszą w tej sprawie 
okazać swą barwę.

Michalski i Skirmunt w obronie Habsburgów.
Rząd wniósł do “Sejmu projekt i  przeniesie, 

nie -prawa własności majątków członków' b. do
mu pmującego w Austryi na rzecz Państwa Pol
skiego. StunowiJko io jest wynikiem traktatu w 
St. Gemiatn, kióry przyznał Polsce te anajątki 
Polska ma również prawo z tytułu swej suwe
renności skonfLicować dobra, należące dó zabor
ców Tak stało sŁ-g z dobrami cara, i jjj^o rodziny, :z 
majątkami Hohenrallernów i !i- inyc-h k .i iżąt prus
kich. Niestety, ve ostatnich czasa.h Rząd polski po
czął ufllępować, jak powiadają pod presyą dwo

rów hiszpaśrskśsga i an-d isl i'go , które miały po
czynić przedstawienia na k-jrzyść Habsburgów 
Rząd nie ma jeszcze odwagi cofnąć z Sejmu swego 
przełożenia, jednakże odwleka rozpatrywanie tej 
sprawy w kemisyi prawniczej. Grozi to utraty 
tych majątków d a  państwa, a przedstawiają one 
miliardowe wartości. W ' :my, że jp. n  inister skarb** 
Michalski, który chce ratować finanse państwa, 
jest razem, z p-. Skirmuntem głównym obrońcą in. 
teresów zbankrutowanego -dworu habsburskiego.
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Jfowiny dnia.
Lwów, 29 listopada,

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO W E LW O W IE 
We wtorek o godz. 7*30 „Halka", opera w 3 aktach 

Stanis awa Moniuszki. U ro.zyste przeds aw.enie ku ucz
czeniu loczmcy powstania listopadowego.

W śrcdę o  godz. 3’30 , Święto dzieci".
W śroaę o godz. 7'30 „Tosca“, opera w 3 astach 

Pucciniego. Gościnny w ystę j D Jarosławskiego.
W czwartek o g dz. 3 30 Uroczysta Akademia Listo

padowa urządzona staraniem Miotiz eży Akademickiej 
W czwartek o  godz. 7 30 „Onegin*, opera w 4 aktach 

Czajkowskiego.
W piątek o godzinie 7*30 „Kobieta, Która zabiła*, 

sztuka w 5 aktach Uarriksa.
W sobotę o godz. 3 popoł. „D óady“, sceny drama

tyczne w 6 odsłonach A. Mickiewicza.
Po każdem przedstawieniu wieczomem czekają 

wozy tramwajowe do użytku Publiczności we wszystkich 
kierunkach.

REPERTUAR „TEATRU NOWOŚCI", ul. Słoneczna.
We wtorek o goJz. V 30 w ieczorem „uśtatni walc“, 

operetka w 3 aktach Oskara Straussa.
We S odę o godz. 7 30 „Ostatni walc'1, operetka 

w 3 aktach Oskara Straussa.
We czwartek o godz. 7‘3G .Ostatni walcŁ, operetka 

w 3 a' ta cli Oskara Straussa.
W piątek o godz. 7*30 .Ostatni walc*, operetka 

w 3 aktach Oskara Siraussa.
W sobotę o godzinie 7 30 .Ostatni walc*, operetka 

w 3 aktach Oska a Straussa.
Bilety do Teatru Nowości sprzedaje kasa zamawiań 

w teat ze Wielkim ' ejście od ui. Legio, ów w dzień zaś 
przedstawienia < d godziny 5 pupoi. w Teatrze Nowości 
Uhsaż Hermanów).

— —
REPERTUAR „TEATRU MAŁEGO" (Gródecka 2 bV

We wtorek o godzinie 7 30 „Nina% sziuna w 4 akt. 
Leopolda Kampfa.

We środę o godz. 7 30 „Nina*, sztuka w 4 aktach 
L  Kampfa.

We czwartek o godz. 7 30 ,Nina4, sztuka w 4 aktach 
L. Kampia.

W piątek o godz. 730 ,Ninax, sztuka w <* aktach 
L. Kampfa.

W sobotę o godz. 7*30 „Nina", sztuka w 4 aktach 
L. Kampfa.

REPERTUAR TEATRU ART-L1TFRACK1EGO .UL*.
Program od 21 listopada. 1) Część koncertowa Ar- 

dea, 7 roućm, Bronowski, lYiichab wski, Mirski, Vk ik ińsK i. 
inni. 2i „Lady*, sketch. 3) „W starym piecu djabeł 
paii“, tarsa. Dział art. dek. K. KostyanoAicz.

—»»«—
REPERTUAR BIURA KONCERTOWEGO M. TUERKA.

Prątek 2 grudnia: K .z im  e a  R ychterów na.

UNIWERSYTET LUDOWY IM. A. MICKIE
WICZA we Lwowie, przeniósł :zy się do nowego, 
obszerniejszego Ideały, przy ul. Uourtarda 5, roz
poczyna w grudniu, wspóinfc z Instytutem tech
nologicznym, cykl popularnych wykładów z dzie
dziny fccchnLi, sztulJ i architektury, hi ter i geo. 
graf i, literatury, A .tuk przyrodni jzyjh, h j i lm y ' 
filozofii 1 psycholo'i., nauk :jpr bujnych i spraw 
bieżących. Pragn tc, by jak najszersze warstwy 
Epah-ezeństwa zaint ;r.-suwały s iŁt t.,mi wykładem!, 
uprosił zarząd U niw. Lud1, szereg wytrawnych pre
legentów o wygłoszenie cLkawyeh i uaruzo zaj
mujących odczytów, którydi dokładne tytuły zo
staną podane w najbliższych dniach. Wykłady 
(przeważnie ilustrowane OLTJ.zc.mt ś - i tlnymi by. 
dą się odbywały w przepięknej, t. zw. ,'7-a.i żóAej" 
Instytutu Technologicznego przy ul. BourlarOa 5, 
mezanin. Wkrótce zosta1 ie Ltruchcmiona czyt l i t 
pism : wypożyczalnia k. iążdc przy U: i v. Lttóo- 
wym, którego celem jest popularyzowanie osi dzy 
i nauki wśród1 lic:mych zastępów żądnych tej wie
dzy, a nie mogących przyswa ać ją so li * w wyż
szych uczelniach. B i'.szy h in.brmac. i uf. i la Se- 
kretaryat Uniwersytetu Ludowego przy u.. Bonr- 
larda 5, otwarty tylko w cni powszednie od g d 
6—7 wkcz. Tamże przyjmuje się wpisy aa człon
ków Uniwersytetu Ludowego.

Z KASY CHORYCH M. LWOWA. Wczoraj odl- 
hyło się pierwsze posiedzenie nowego zarządu 
Kasy chorych. Zarząd1 ukenhytuował się w ten 
sposób, że przewodniczącym wybr no tow. Szczyr- 
ka, zast. przew. p. Boi. Lewickiego. Po wyborze 
kilku kemisyi przeprowadzono dyskusyę nad po. 
Stępowaniem ni...których aptekarzy, robiących truu1-

| nobci przy załatwianiu recept Kasy. Uchwałom Z KRONIKI WYPADKÓW. 53-letni Markus
poczynić starania dla założenia w.aanaj apteki, Gratter potrącony wozem tramwajowym odniósł 
nadto odbyć toonfereneyę z aptekarzami dla usu- złamanie obojczyka liczne kontuzye na twa
rt i ęc i a nadfużyć. Członkom Kasy podlaie się do rzy i nogach.
wiadomości, że apteki mają obowijzek re a ia w a - j  Leon Adler poślizgnąwszy się na ulicy upadł
nia recept Kasy, która za nie płaci irdionowe suJ i złam ał praw ą nogę.
my i o wszelkich nadużyciach należy dCmoAć do Feliks N. w mieszkaniu swem przy ul. ibo-
zarządu Kasy. rowskich wskutek niesnasek z żoną usiłowai

ROCZNICA POWSTANIA LISTOPADOWEGO ^ P 'b si? Sublimate*?* gotowio ratunkowe u- 
W  TEATRZE WIELKIM. Wskutek pomyłki za- dzlelll°  im P1'~rwszeJ pomocy. 
pow Latfctaio jia wtorek 29 listopada przedstawi#- KIEROWAŁA WOZEM.. Zona Brachtel o-
ile „Toski". W  dniu tym, jako w rocznicę po- 1 groduiczka z Zamarstynowa, kie. ująć wozem w 
wstania list.upadowego dana będzie „ H a l k a "  ulicy Kazimierzowskiej najechała na Maryę Frau- 
z ppL Za barską, Łowczyńskim, Cygatofki-m 1 Hor- engias, kupcową, która upadłszy wybiła sonie 
ner zm trzy zęby 1 odniosła ciężkie konluzye na ciele.

„ T o s k a "  z Jarosławskim odegrana będzie Potrąconą zaopatrzyło pogotowie ratunkowe, zaś 
w tśrodę dnia 30 hm. I epilog tej sprawy rozegra się w sądzie.

SW TFTO D7T F rł«  w  T F A T R 7 F  WTFT K IM  I UCIECZKA WIĘŹNIA PODCZAS KONWO-
P5LECI ^  T 1 ?2} '  JOWANIA. Mateusz S.yś, dozorc więźniów, od- 

W  t a o *  l »  fotadhm  m t a  T « *  pM W > tal i  , res2 tm & ;. ,  tresstów  p rz j u '
stawień, e d a  tfeteca Par i waz dotąd tnojly  z L to re g o  do brygidek przy ul. Kazimfcrzowkiaj
przedstawień korzystać jedynie tylko dzieci uczę
szczające do szkoły, które otrzymywały bilety z 
Kuratoryum szko n go, dyrekcja środowe przed
stawienie urządza dla wszystkich dzio i i t i  ety 
będzie sprzedawała we wszyslkieh swe i jh kasat h 
Na przed ;tawi nie złożą ri i :  „Batożli Kości iszki 
J. Ruczaj ównsj i p rzesadna bajka Ardcrsona w

W tym czasie w ul. Brajero .vskiej jeden z nich 
Hieronin Siwak, pochodzący ze Lwowa, zdołał 
zbiedz pomimo pościgu.

OKRADZENIE ZEGARMISTRZA. W u \  nie
dzielę w południe, Karol Gajewski, zegarnistrz 
przechodząc kolo swego sklepu w ul. Sykstu-

przeróboe Marty Kubiszynównej „Królowa śnie- j U spostrzegł, że żaluzya me jest zupet- 
gu". Sprzedaż biletów już się rozpoczęła. Celom wciągnięta, po i i no, że sam ją  zamknął nale- 
rnikniMia tłoka przy kaaach, należy wcześrdjj za-1 życie. Wszedłszy do otwartego sklepu spostrzegł, 
opatrzyć się w b l ty '• 1 że był tu złodziej, który skradł wiele złotych

„E U G E N IA  ONEGIN". oprra CmyfowrM e-'P“ S y  ^  i f ń f S S  Ś f  S
go. Dyrekcya Teatru Wielkiego wystawia we * f re o^  z lancuszktmu, war tosu oko.o poi
b . r r- • • tc ..       tora miliona marek. Złodziej dobranym k.uozetn
czwartek „Eugmiusza O negua" w ipierwszorzęd- nosniecliu skradł tylko to
nej ob id' . ,3 z tKfcisEtn pp. Wi-Ti wjl i ~>, Praw- w pospiechu skradł tyhco to,
d. ica, H rrn ra, ArgaMiskie’, Chojiiowsliij, Green 1 T IT̂
BilLiski-ej i Ostrows’ i j. . KURS WALUT OBCYCH. Wczoraj na gioł-

JEDYNY .GOŚCINNY WYSTĘP JAROSŁAW- ^ Zf  ,° flCyHa1^  P}a“ n° :, Za d°.lar ,3-i 03 mk/! 
SKIEGO. W  środę 30 Im. w roli Scarpia w „To- d' ’i' f nadyjs^  2 ‘900  f .k*’ zainifdf f  f^ ncu^k*

r :  a  %
ób jednej z najświetniejszych w bogatym reper 
tuarzc znakcmltego artysty.

WIECZÓR KAZIMI RY RYCHTEROWNY od1

zapotrzebowania obcych wa ut dolary płacono 
na czarnej giełdzie od 3.500—3.600 mk., po
dobnie notowano nieco wyżej obce walu y. Na

si? 'w piątek dnia 2 <o*udnia br. w sali giełdach zagranicznych sytuacya marki jesi bez 
Towarzystwa M uzycn -go. Artystka, mistrzyni słe* Umiany.
wa polskiego, wykona program w częś.i pierwszej 1,1 11 l‘li'Wtrtnmn
poświęcany poczyi romantycznej z przewagą u*.— ———  — — -------------- — ------ --------- -
tworów Norwida. Część II. programu obejmuje]
fragmenty iz „Chłopów" Reymonta i ,,Salome" 1 T c w .  H y n d m a n ,
Kaaprauńcza. W  części III. Rychtcrówna wygłosi T , . . . „
utwory „na młodszych". Wieczór obudzi w  sze- „  „ W „ L°^ dyn,e „Zmarł W ^ iek?  a‘ 79  
rokich sferach publiczności -  zwykłe zamtereso M. Hyndrnan Hyndman od najmłodszych lat 

- _ braf żywy u tział w ruchu dem<'kratvcznym An-wanie, żywy
i Europy, m. 1 1 . w ruchu wvzwoleńczvm

bywać rtio:na w ksi :| -4  PcłO' i i  go. Prcgrcm piątków lat gorliwie pracowała nad krzev,ii; i m
obejmuje s łó w  wstępna J. Jcdncza oraz recy- idei Socvalistvcznych w Anglii. Hvndman. wraz 
tacye unvorow nowelistycznych Grabińskiego z Bed(U^ ^  Baxom j Har^ m Qa ,dcli‘em, bvli 
przez art. dram. H. Banwnstasig* Początek o godz, ^erwszym t i najdriolni -jszymi U rov. i ’anj 

«ieczur. ■ młodego ruchu socyalistycznego w Anglii.
KOMITET BUDOWY POMNIKA MARYI KO-i Hyndman był wprawdzie do końca'sw ego

NOPNICKIEJ podaje do wiadomości, że w naibliż- życia socyalistą, ale socyalistą o rysach tak swo- 
sza niedzielę 4 grudnia o godz. 1  po poł. odbę- istych i odrębnych, że bardzo wcześnie wywo
dzie s i; uroczystość nazwania utay Jasnej imle'- łał przeciwko sobie opozycyę. Nigdy nia uzna
niem ^Jaryi Kcnoptupkjaj. Podczas uroczy st oś. i wał 'materyalis tycz nogo pojmowania dziejów, za- 
odałcnncia tab.i-y przemówi imieniem r i r ta  czlou wsze nienawidził Niemcy cesarskie, a menawiś- 
n:k pre-zydyum rady miejski j i r .pr-czćji.antka ko. ci tej dał namiętny upust w czasie wojny, d: i ‘ki 
biet. Komitet upi*£L>za o lic. ny udii ł najszerszych czemu zarzuca.no mu nawet imperyahzm. Pe- 
sfer public:n ś i  W przeddzień uroczystoś i, w len temperamentu i zamłn rewolucyjnego, bez- 
sobotę 3 grudnia ocb jd  jj się w mi.ćcie staraniem względnie uczciwy i id owy — Hyndman i szył 
Komitetu zbiórka na budowę poimr.iim poetki, a się u przyjaciół i przeci.vt.ików szacunkiem. 
ouCczas uroczystości na ul. M. KtnrpitiJdej. j Hyndman % ? b. czynnym członkiem II. Mię-

1 dzyt
0  iso<3z. 6 wiocz. w korpusie kadetów przy ul.
Kaiijckiej.

W  SPRAWIE ZAWIERANIA MAŁŻEŃSTW.
Magistrat podaje do wiadomości, że i tr |  je obe
cnie przymus tlo uzyskania zezwolenia do zowar-’ wskutek przeziębienia, którego nabawił się na 
cia zwi .zku małżeński go tytko dla szeregoweów zebraniu. Bvł też bardzo ruchliwym dziennika- 
wczjnnaj  służbie wojsk, i dia szeregowych w wie. rzem 1 publicystą, 
ku poborowym (rocmiki 1839, 1900 i 1C01), należą, 
cych db zapasu, oraz korzystających z odroczeń
1 ulg, ustawą przewiJcian/ch. Mężczyźni wszyst
kich innych roczników i .i co uczynki zadość 
dwule niej slu'bia, mogą swobodnie zawierać 
związki małżeńskie.

WIECZÓR LISTOPADOWY odb d:ie  się driś ’ dz.y [1 1 1 Prz®z ^ e ry g  lat uchodził za przedsta- 
c ,„ 1̂ ,  „v .w^.oło. „1 1 wiciela m chu socyalistycznego w Angin Dor

piero z powstaniem Niezależnej Partyi Pracy 
pod wodzą Keir Hardi‘ego wpływ Hyndman‘a 
zmniejszył się.

H ndman był zapalonym agitatorem, a zmarł

ntf ioiiif̂  rrredpNtą **ł< sS aa grudzień)
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Z a ga d k ow y  k r w a w y  urainat w  lio icm  tu r o p e lsk im .
drzwi J nlewvraźaą rozmowę nnę'9 z przybyszem. 
Dopiero trzykrotny huk wystrzałów obuuiił ją 
zupełnie Kiedy przerażona wbiegła z lampą w 
ręku do pierwszej izby, ujrzała męża opartego o

Z n a le z i e n i e  z w lo ft z  r a n ą  n a  s z y j i .  S a m o b ó js tw o  e z y  m o r d e r s t w o ?  fó li iia rd e r , ściai?. Zdołał jeszcze powiedzieć jej, że ktoś do
le c z  n i e s z c z ę ś l iw y  w  m a łż e ń s tw ie .  nkgo slrzeiał- p°czem osunął się m  ziemię, wtedy.

Przed para tygodniami pvzvjecha| do Lwu-j Na miejscu stwierdzono, że Pinkas Schulim 
wa 54-Ietni Eiroim Zuv.tcerman, wlaścici -ł dóbr z nieznanego powodu wydalił się do n i sta,
z Wołynia i zamieszkał w jednym pokoju %■ wobec tego nie można go było poddać rewizyi, *    .
hotelu Europejskim wspólnie z dwoma bratan- przy Simonie Z. nie znaleziono nic podejrzą- > .. .  . T "  }* ", J . V .ł
kami Simonem Zuckennanem i Pinkasem Schu- nego. Ustalono również, że zmarłemu skradzio- „  . z-cny wrog w, po ĵ 1

żona wybiegła po ratunek do sąsiadów.
Akt oskarżenia wyklucza możawość przyję 

cia mordt-rstwa rabunkowego, twierdząc, że czyn

limem.
Wieczorem z ub. soboty na niedzielę Efro- 

sm Z. wracając do mieszkania w korytarzu spot
kał pokojową, Stefanię Plater, idącą spiesznie. 
Zuckerman zastąpił jej drogę i rzekł do niej 
v/ to iie żartobli wym, żeby się nie spieszyła bo 
to niszczy zdrowie.

O golzfftie 12-tej w nocy, po spożyciu ko- 
lacyi w resfc uracyi ho'elowej, wrócili do po
koju obaj bratankowie ZuKermana. Mieszkający 
w sąsiednim pokoju Józef Geibtrunk, kupiec z 
Warszawy, w tym czasie słyszał rozmowę w 
pokoju Zuckermanów, poczem zapanował spokój.

Trup w łóżku.
Na drugi dzień przed 9 godziną z rana, słu

żący Dmytro Guła zapukał do ich pokoju. Wpu
ścił go do wnętrza zupełnie ubrany Pinkas Szu- 
iirn. Wówczas Cula zabrał dwie pary bucików, 
s to ące  koło kóżka, by je oczyścić. Służący nie 
widział Efroima Z., albowiem leżał on pod koł
drą nakryty wraz z glo *ą.

Po upływie około 20 minut wybiegł z po
koju Simon Z. i zobaczywszy Gułę zawołał: 
„Stryj mój nie żyje I"

Gula wszedłszy do pokoju ujrzał zwłoki 
Efroima Z. leżące na wznak, oczy były otwar
te, dłonie kurczowo ściśnięte, a  na szyji wi
dniała

szeroka t7 głęboka rana
do 6 cm. d’uga. Obok trupa leżał zwykły scy
zoryk średniej wielkości.

W krótkim czasie przybył na mteusce st. ko
misarz policyi BrożyńskiJ insperktor Zoboiow.cz 
i lekarz miejski dr. K Janowsii który nie mógł 
ustalić, czy zachodzi tu samobójstwo czy mor

no portfel, który zawierał prawdopodobnie oko
ło 400 dolarów, zapiski i l id  od żony. Wobec 
tego zarządzono aresztowanie Pinkasa Sz., któ
rego w godzinę później u ‘ę to .i odprowadzono 
na policyę, gdzie go na razie zamknięto w ar 
reszcie policyjnym, tembardziej, ze nie mógł 
on wykazać się po co właściwie do Lwowa 
przyjechał.

Efroim Z. ostatnio mieszkał w swym ma
jątku w Dunajowicach na Podolu, Miał on kil
ka majątków i olbrzymie gospodarstwo leśne 
a w ostatnim czasie odziedziczał w soadku ol
brzymi ma™tek. Pm-lzina ocenia spuściznę po 
nim na kilka mi’x 'rdów marek.

Tragicznie zmarły swą gotówkę ulokował 
we Lwowie u znaiomvch i od czasu do czasu 
brał potrzebną mu ilość pieni 
dniyf raz żonaty. Z pierwszą, swą żoną żył nie 
szczęśliwie więc „odprowadził" ją. do Argen
tyny i tam ją  zostawił.

Po powrocie do Rosyi ożenił się z przystoj
ną 26-letnią Idą Derażnier, lecz ta poznawszy 
się z pewnym s 'u  lentem pozostała w Rosyi, 
nodczas gdy Z. uciekał przed bolszewikami. W 
ostatnim czasie wysłał on pieni ydze żonie do 
Odessy na podróż do Polski, lecz ta odpisała 
mu, że czuje się obecnie szczęśliwą i więcej

rowało się przeciw jego żenie i (Balowiczowi, 
przeciw którym też wdrożono śledztwo.

Z braku dowodów sadenow ietn wkrótce do 
chodzenia przeciw Mar;,i S., zatrzymano natomiast 
w areszcie śledczym Ign. Amalowicza. Śledztwo 
wykazało, że A. posiadał rzeczywiście rewolwer, 
którym mógł zbrodni dokonać.

Ansdowicz, który sten sł wczoraj przed sądem 
przysięgłych, jest to stary, zgarbi-: ny człowiek, 
o łysej, żółtej czaszce (liczy lat 55). Nie wygląda 
wcale na człowieka, który działając pod wpływem 
zazdrości, mógłby się dopuścić tak potwornej 
zbrodni. A jednak był już raz karany za morder
stwo 20-letnkm wnzieni.sn, ponadto 1-ęocznem 
więź i.ni .m za c ię i ii i  uszkodzenie ciała.

Do winy nic przyznaje się, tu i rdząc, że kry_ 
p  . . . i tycznej nocy spał u gosp. Zagraj ów w sąsiedniej

: y . °?  luz i Malinówce, dokąd sle udał po robotę.?rtn*j w  i nm- 5 ^ . “ . fRozprawa rozpisana jest na dwa m i. Dzień 
wczorajszy zajęło przesłuchanie obwinionego i 

' świadków.

'Ą cźne.

STATYSTYKA ELEKTRYFIKJ CYI POMO-
nie wróci do niego. L id  tou wprawił go w roz-jRZA. Latem b. r. wydało Minioerstwo Przemysłu 
pacz. Przechowywał go w portfelu, który zn ik ły  Handlu i to jego „Urząd Elektr. fUacyjny"
po je<ro tajemniczej śmierci.

Na s 'o ’iI;u koło zmarłego znalez:oąo flasz
kę z jodyną więc istnieje przypuszczenie, że 
popełnił on samobójstwo przez otrucie i pcf» 
derznięcie arteryi krwionośnych, tymbard- i-d, że 
miał on już raz popemie zamach samobójczy. 

Policya wczoraj przesłuchiwała do późna
derstwo. Wobec tego polecono zwłoki od sta- z nocy Pinkasa S. Wynik dochodzeń podamy
wić do Zakładu medycyny sądowej dla stwier
dzenia przyczyny zgonu

w najbliższym czasie.

Prz® sIFesiie w  p r z e m y ś le  n a ftow ym .

obszerny rodręcznik statystyczny, pod tytułem: 
„E ektrjfikacya Polski" ztszyt I M łc; o!s!:a, Za
potrzebowanie i produkeya energii elektrycznej 
i noura ine  żródia energii.

Na początku przysrłego roku wyda teraźniej
szy Wydział Elektryczny przy Mm. Rob. Publ. 
(dawniejszy Urząd Elektryfikacyjny) w trochę 
zranienie.nej szaci" zeszyt U zaw erać mający 
statystykę elekt \fikacyi Poznańskiego i Fomor- 
rkipgo Województwa Już teraz pizyeoto^ują
00 nośne uiząoy jak W ydział Katastru Wodnego
1 Wydział Elek ryczny przy Min. Rob. Publ., 
dalej Referat Elektryłikacyi przy Województwie 
Pomorskiem jako tez Biuro Budowy Elektrowni 
w Gródku przy Starostwie Krajowem P. morskiem 
obszerny materyał, który przedewszystki. m dla\Vcroraj rozpoczęły się we Lwowie pertrak- stój w przemyśle naftowym i już postępują w 

tac-ye ro'lotników naftowych z pracodawcami, w ten sposób, że wypowiadają_ pracę robotnikom,1 p (̂ it)rz;lju ż  0d sierpnia 1919 r. zb.erał dawniej- 
sp awie uregulowania stosunku plac. na m i e l  to aby tych samych, tu r innych przyjąć z powro- . p luikomjSarvat na Pru<v i w Gdańsku, a 
gra Izieu. Ropo lnicy me stawi .ją żadnych żą- tom na gorszych warn ikach. Należy. napiętno-1 nf^ iiifi szv ljBcern*t Elektry f ik a*  i przy Woj.tom na gorszych warunkach. Należy napiętno-J,f)óźltje szy jjecernat 
dań. do nagają się jedynie pozostawi-mi i norm wać to postępowanie pracoJawtoów, którzy ko-j |>omorsp j, m
listopadowych na następny miesiąc, gdyż o po rzysiając z pierwszej nadarzającej się sposob
tanieniu życia w zaglęliach naftowych nie ma ności lam ią zawartą umowę,
mowy. l JuSro dalszy ciąg pertraktacyi. Ponieważ o-

Natomiast pracodawcy domagają się ode- bradująca obecnie komisya nie ma pelnomoc-
hrania ro’ioTnikoni dodatku przyznanego na li- niclw do przeprowadzenia zmian w dotychcza-
s top ad i redukcyi płac zasadniczych o 20 proc. sowej u " o wie, pravydopodobnie będzie musiała* i 
Pracodawcy nie mogąc się powołać na „falę być zwołana konfereneya naftowa 
taniości" wskazują na sztucznie wywołany za-l —»—

^  sc / f  rezerow * tio żeny z największą wyrozumiałością, rle czy 
aiąc jej żadnych wyrzutów. Łagodność jego cha- 

L_, rak toru wystąpiła na jaw w tym zwłaszcza fak-
MOEDERo-TWO W  CKiNU NOCY. | eie, ii d  isd  Mar-i  i /m ałow ijza przyjął za swo-

W e wsi P0 lr3.ro w pnartcde szcMrzeckiin1 j'e i traktował jak najicpiaj. 
mieszkał gospoaa! Rryńlco Stać, który z ćhwdląj Rzecz aaturaa-i, że po przyjaździe Stec™, 
wybuchu "wojny, powoł n  <to s 'u 'by  w  wojsku Amedowicz wyprowadził siy z jego domu. Za- 
austryac1^^:^n,, opu&:i’ t? misjsoowośi. Z  ż : s ]  sv/ą mieszkał cn u gosp. Jaremczuka w tej samej wsi.
Maryą utrzymywał fen t-k t listowny przez pe
wien przeciąg czasu, wkrótce jednak k.r&sponi 
d.ncya między jnałócmkanti przerwała s i; i Hryńkó 
S. nie dawał odtąd ża .n  go znaku życia. Wszyscy, 
nie wyłączając żeny, byd p rze to  a i, ż*3 z0i ud 
na wojnie. Cwaszczo a  Mer,, a  » . i  z ła stosuR*' ’̂ 
snito'ny z n ijakim  Igr^cyan Amałov i z:m, kraw
cem z  zawodu, który zamieszkał wraz z nią w 
chacia Stetiów. Owocem tego >to3i.n|[ było troje 
dzieci.

Już dziś warto prdać do wiadomości, iż sam' 
Pomorzi? posiada około 30 elektrowni użytecz
ności publ cznej a 190 e!ekiro»ni  przemysłu 
i majątków rolnych. Wojev>ód.two Pomorskie 
est jedyne w całej Poisce, któie od początku 

isinienia posiadało specyalny dział dla elektry* 
łikacyi, a skutki le o t o a ły s ę  dodatnie, choć 
nie są one szerszemu ogoławi znane.

GŁÓD W  GUBERNII ORENBURSKIEJ Ze 
ż ó lei sowieckich w Moskwie donoszą, że w gu- 
bermi Orenburskiej umiera dziennie 800 osób.

N rra^słane.

W  a*:cy jz 30 n-i 31 si«ro>-.ia *b. r. około 
godziny 11 -tej są :i d ii usłyszc i trzy strzały od‘ 
strony d  moc twa C-t-.-clów. W ki !.a imin.t pófc i ij 
Marya Stcć wpadła z krzy!ri"m db n.jbli^szago 
sąsiada, wołając, że jej ni-: żyje. Rzeczywriście 
znaleziono trupa z 2 ru:i mi postrzałowetni, le 
żącago w7 bieu.nie na podłodze pi.rwszej izby 
domu.

Według zeznań Maryi S., obwinionej począt. 
kowo o mord: rstero, m ałtonr o  vis uc'a i n3

Na wiosną 1921 powrócił nierpodł Ta- |ą  Słeć ’ spoczyn *  c!:oło g -db. S wisczorcm. Ilryrko spał 
z niewoli rosyj.*Ai'ii. Zadowok -ny, i p-j liłirł i z jcun m dziocki m w pi:rvcszcj i ' |  >, żena zaś 
tułaczce ima wreszcie w i a n /  etach nad głową i z ćrugkrn w nastęj n  .j. Marya u^ły-ssała około 
(urzeńywa na rwziniie, zLmi, Hryńto odkrosi, A ; jgodztoy 11-tej jatc gdyby przez san pakalie do.

Jeszcze tylko kilka dni
WANDA WARSZAW A
najwspai ialszy dramat  wytwórni  ameryk. p. t.

B f i R k H  P i K b n
(K R Ó L O W A  O O L I K Ó W )

ze słvn-ą  z lilmu „LABIRYNT Nowego Jorku" 
'HF9 I ’j_" JEi w gł. roli.
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CięrHi fiot-^d prsajjsnatyfci &fii-cbowep.
Już Jw raz dragi wchodzi projekt ustawy o 

pragmatyce służbowej dla funkcyonaruszy państw, 
aa stół obrad sejmowych i wraca, tfo komisy! tym 
razem skarbowej.

Jedną i. najbardziej spranych fcwestyi w tej 
ustawie jest awan^ automatyczny, który w  ko
misy! adtainistracyjnej plosami posłów endeckich 
był pogrzebany. Dopiero stanowcza postawa pos
łów socyali stycznych, poparta energiczną atcpjrą 
organizacyi urzędniczych przechyliła szalę na rzecz 
tego awansu. Z obrad sejmowych w tej sprawie 
podnieść należy przemówienie tow. S m u l i k o w L  
s k i e g o ,  którego niezwykłej ener&i i znajomości 
sprawy, orzędhicy zawdzięczają, że proiekt us
tawy irta ipewne dodatnie stron}

Tow. S m u l i k o w s k i  (wskazuje na to, że 
uchwalane przez Sejm ustawy o poprawie bytu 
ma tery aln ego urzędników nie są  wykonywane, n. 
p. ustawa emerytalna. P. Buzek wychwala obec
ną ustaw ę, jako znakomitą, tymczasem wystarczy 
przyjrzeć się jej artykułom przejściowym, aby'  
►lę przekonać, że korzyści z tej ustawy’ są ftkisyj- 
ne bo te artykuły wogóle

k w e s t y o n u f ą  s t a b i i i z a c y ę  f u n k c y o  • 
n a r y u s z y  p a ń s t w o w j f c l .

Gdy- się zaś weźmie |>od uwagę, że faktycznie 
funkeyon^ryusze pi są r: a gorzei uposażeni ze wszy
stkich, to uchylenie stabiiizacyi “noże przechylić 
czarę rozgoryczenia.

Przytacza się, że rząd często podnosi. mnoż
niki.. Ale w porównaniu ze wzrastaniem drożyzny, 
mnożniki te ,są za małe i przychodzą za późno.

I tak Główny Urząd Statystyczny wyfcf- 
zai„ że w’ lipcu b. r. drożyzna wzrosła o 26 
preb., .według tego mnożnik powiuienby był wy
nosić lilii, rząd dał mnożnik 696, w sierpniu za. 
miast 1426 dal 816, we wrześniu zamiast 171G 
dał 1167, w listopadzie zamiast 2162 dal 1983 Zna
czy to, że materyalna położenie funkeyonaryuszy 
stale sie pogarszali (rta tym fatalnym zegarze,któ- 
ry mierzy te slosunki, rząo pokazuje godziny, 
.ale faiszywją i t.ajekp późniojeża, niż są w rzeczy 
wistaścL

Normy płac są. bardzo dowolnie przez rząd 
układana, tyczy się to zwłaszcza -podziJu na kla
sy miejscowości. Trzeba zauważyć, że po zaprowa
dzeniu wolnego itandiu, różnice w cenach miedzy 
wjększemi miastami a  prov■ Incyonalnemi siały sję 
mlnimałne, a urzędnicy aa prawi obarczeni 
rodziną, mogą mi to nawet większe wydatl-l wte
dy, ędy posyłają dzieci swoje do szkół jw większych' 
miastach. Tymczasem funkeyouaryusz 9-go sto
pnia z średnia rodziną poLi.ra w-1 rjkrwszej kia 
sic 46.661 arikj. a W otwartej 28.683 mk. Ta różnica 
jest zbyt wielb; u

Jeżeli rztti w ten sposób wyp osa zza iumt- 
cycnary.uszy, to czyż można się dziwić, że w ich 
szeregi zakrada (się tuf i ówdjie fcm p cy i i są cu. 
wystawieni na pokusy, z których nicjeirn-okrolnie 
korzystają ku szkodzie sprawności i tcjźystoś.i ad. 
mjnistraoyjBej .państwowej.

Pcwtóre rząu nic ma zwyczaju spieszyć się 
z wyznaczaniem pensyi, które u rzę i ukom1 i fur.Sk1. 
cyc-nury-uszom państwowym się należą. Są rze
czy, które wymagają sprostowania ze sircmy rzą
du. Ustawy z dnia 13. lipca, ustalają jpswno sumy, 
któro stały sio '.m?cs: m  wobec wzrasta drożyzny. 
Posłaniec na prowincyi pobiera 3 jmarki za 24 go
dzin służby itia powiecie Te cyfry ustalono w 
ustawip i 'w -całym szeregu ustaw są cdU w  podo
bny sposób ustawi oto. Mnożnik, wyznaczony przez 
rząd, jest nietylko zwykle niski, ale zbyt późno 
stosowany Mimo kilkakrotnych wezwań Sejmu, 
rząd nie przyszedł z projektem wyrównajiija i ńpre- 
stowania — jpowLskutbym — rl.sunii it.go sto
sunku do swego furtkeyonaryusza Tą drogą skarb 
Państwa żadnych oszczędności nie osiągnie, bo 
'urzędnik i (funJficyonaryusz źle wynagradzany sta
ra  (Się w jakt inny’ sposób zdobyć uposażenie, 
do czego zmusza go los jego i los jego własnej 
rodziny.

Prof. Buzek wystąpił
p r z e c i w  z a s a d z i e  a u t o m a t y c z n e g o  

a w a n s u ,
a wszak jest ona konieczną dla sanacył stosunków 
administracyjnych, bo wyłącza protekcyę, o któ- 
wj wiemy że obniża etykę urzędniczą. Istnieje

zresztą rezelueya Kcmisyi administracyjnej, o u- 
cfaytenie od awansów urzędników źle spełniają
cych swe obowiązki. Obaknto jednak zasady aw«p- 

jsu au tomatyczn ago, całka wicie uzależnia urzędni
ka. od przelożon 'goi Zasada ta. jest nietylko słu- 

j szna, iaię i wygodna dla Skarmi, gdyż wniosłafc* 
j dodatki za wysługę lat. Sądzę, że wszystkim nam 
1 zależeć powinno, ażeby Państwo miało urzędni
ków pełnych godności. a  nie manekiny, automa- 

l tycznie wykorsywujących swoje obowiązki. Tymj- 
ezasem, gdy uzależnimy awans funkeyonaryuszy 

! państwowych oa łaski Iud niełaski przełożonych 
w takim razfe wytworzymy to, co było najmniej 
sympatycznym, w biurnkracyi. całego świata, to 
znaczy owo służałstwo w stosunku do władz wyż
szych i samowolę przełożonych w stosunku do 
podwładnych. W interesie zat- m  utrzymania god
ności urzędników, caieży dążyć <k> zachowania 
awansów aut1, matycznyeh

W  b. zaborze austryackim urzędnicy 'posiada, 
ją już prawo avyansu automatycznego, odebranie 
więc tego prawa, wywołałoby zrozumiałe rózgo 
ryczenie.

Dalej 'mówca występnie przeciw art. 116,
według którego na przeciąg trzech lat od! chwili 
wejścia w  życie ustawy o służbie cywinej
z a w i e s z a  s i ę  s t a  b i I ijż a c y  ę u r z e d n f -  

k ó w.
Art. ten jest przewidziany w tym celu, aże

by tacóna przeprowadzić redufccyę w administrs- 
e y i  ; lilżzby można ustalić pewną doborową i ość 
futtkeyonaryuszów państwowych d a  Państwa 
polskiego. Ale proszę zwrócić uwagę aa to, że ró. 
wnocaeśnls art. tea zawiera stabiteacyę urzęd1. f 
ków, którzy.’ już tę stabiiizacyę mają nabyta; a ta 
jest j e i j in  rzecz, mająca dodatnie znaczenie w słu
żbie funkcy omryuszów. Jedyną wartością ma-te- 
ryałną ich zawodu w  służbie państwowej jest 
vdaćiu Ł ustalenie, stafci i cacy a.

Jeśli PaotowW 'i tę  rzecz im orf przecie, jak 
proponuje prof. Buzek, ażeby t-n  oferes stabiiiza
cyi przedłużyć na lat trzy, podczas gdy Komisy-a 
proponuje ,na Jat dwa, a nasz Klub, licząc się z 
iconteczn iści?, sanacyi aami i .tracyt proponuję tyL 
ko na jed o rok, to w t a k J n  razie kwestyą stabill- 
zacjti i *vartoóó tei całej ustawy stenie s ij zupehi ;  
iluzoryczną. T.mbarriżiej iluzorycziią będ:i j  war- 
otść tej ustom ’ jeśli stabiizacyę uzależnimy’ od 
tego, co prop/rnuje prof. Buzek, a  mianowicie c-J 
ustawy budżetowej, która będzie określała i .ość 
etatów urzędniczych, względnie od innych ustaw’, 
które miałby dupi ro Rząa zapropcn .wae.

Pozwałam sobie jeszcze raz zwrócić uwagę 
na nastroje, fałd panują w sferach urrzędłniczych. 
Trzeba stwierdzić, że urzędnicy mimo wiefttBj 
n Ł.dfzy, su n o  wi lki go rozgoryczeni tedt  urzęd. i- 
«y, jak i niżsi fimkcyonaryusze państwowi speł
niają swoje obowiązki zupełnie ściśle, starają się 
w jn-.cznej części, speb *ać obowiązki swoje jak- 
'tUjjłapiej. I ci fuskeyonaryusze państwowi urzą
dzają szereg zebrań domagających się poprawy 
bytu. Każdy przyzna, że życzenia ich nie przekra
czają uniary mo'noś„i, nie są krańcowe, a domaga
ją się mmćmażnych rzeczy cii Rządu. Przypominam, 
m  teraz życz- ni m  urzrdnf ów paóstwowycii jest 
ażeby mnożnik 1700 podl i;ść na 2500 według da
nych, jakie Urząd Siatystyczny ma w sprawach 
drożyżni-mych. Następ iu chcę zwrócić uwagę, że 
na wszystkich wiecach urządzanych, przez fuakj- 
cyonaryuszów 'państwowych, którzy są zorga
nizowani bez względu na przynależność partyj
ną, a  którzy <fei-słają zgodii*s i soli lan ia , — na 
wszystkich tych zgromadZmia h fuakeyonaryusze 
ci jpodiroslają swoją gotowość) i chęć poświęcenia 
•się dla służby państwowej.

Tutaj mc-; na zachov.-anie się rządSt porównać 
z zachowani m  się jerin yu z pa~ów posłów, któ
ry stals nie odpiiUjCf i r.te załatwi \ spsraw swoich 
najbliższych przyjaciół, licząc na to, że ten przy
jaciel zawsze daruje snu to zaniedbania. Tak samo 
i rząd odnosi się do urzędników, a v 5 d : ąc, że u- 
rzęttoi.cy steją na stanowisku państwowym i pod
kreślają swoje przywiązanie i dobre chęci dla 
państwa, zapełnię zaniedbuje ich życzengi i postu
laty. Ale należy przestrzcdlz rząd, ażeby nie dopro
wadził tfo tog u, iżby przyjaźń tą, i Iojancść urzę
dników nareszcie się wyczerpaia. (brawo).

Ponieważ p. Buzek wniósł o  odesłanie art.

116 do teomtsyi budżetowej, marszałek zaprop - 
nawał, aby kemisya budżetowa przynajmniej do 
przyszłego posiedzenia tym artykułem się zajęła. 
Ponieważ podniosły się protesty, odbyło się oso
bne głosowanie r.atf tym wnioskiem p. Buźka i 
przyjęto go 78 głosami przeciw 74.

Polityka sswietów w Aiyi.
ANGLIA W  CIĄGŁYM NIEPOKOJU O INDYE

Ryski korespondent „Frankfurter 2*g.“ dono
si, iż rząd sowiecki za jedną z najważniejszych 
kwesty! w dziedzinie $rfi;yki zagranicznej uważa 
zaprojektowane przez Cziczerina zawarcie przy
mierza z Chinami. Ma ono być przeciwwagą dla 
ewentualnego wtargnięcia Japonii. Za-a j i  ńopro- 
watfzEnia do skutku tego przymierza z i ceno Jof- 
femu, który świeże w ciągu ki.ku dni zawarł przy
mierze odporne z Mongolią, również zw róone 
przeciw Japonii.

Pisma an. i Iśkie ogłnsmją szczegóły ostatrlej 
noty rząou angielski ygo. wysłanej rządwwi sowio, 
tów y  odpowiedzi na notę Czicaeri-.a. Rząd an
gielski potwierdza, oskarżeni i poprzeu j . że W ra- 
dze sowieckie uprawiają propagandę ; n.i anfi I- 
Skąłw’ ittdyach, Persyi, Afganistanie i w i mych kra_ 
jach. Wprawdzie Litwinow twi rd: i ze sowiety 
ani bezpośrednia a -i pośre-d iS i :  utrzymują sto
sunków z rewciucyonistcmi indyjskimi, rząd an- 
gielski jednak ma w ręku dowody, iż rząd so
wiecki zapresit do Moskwy kilku znanych rew a 
lucyonistów indyjskich, podejmował i.h  czas dłuż. 
szy jjako gofiet. W  ;tym też charakterze uczestnKzyli 
cni w szeregu kcnforsr.eyi, mających na celu ob
myślenie sposobów, jakie należy podjąć dla wy 
wołania przewrotu w Mayach*. Litwi o  w twier
dzi, iż rząd scwiecłc ni zależny jest od III. Mię 
dzyaarodówfci. W brllr t.m u rząd angś.isla stwier 
iza, żt- III. Międzynai‘cdówka powołana została 
do życia w Moskwie przez rząd sowiecki i do
tychczas otrzymuje odeń zapomogi i wszystkie 
środki na utrzymanie. Dwaj tiajwybiiriĄ j czk»„ 
kowte rządi. sowieckiego, Lenin i Tro_3t„ mają 
stale miejsca w kcm feJie wykonawczym III. Mię
dzynarodówki, wobec czego obie te instytucye ma 
ją związek tak ścisły, że odpowiedzialność jednej 
spada również i na drugą.

y o m u n ik a h ;

X ZARZĄD „ŻYCIA" Twa akademickiej mło
dzieży soc. odbędzie posiedzenie we czwartek 
o godz. 7-mej wiecz. w lokalu przy ul. 3-go Ma
ja 11 a. Obecność wszystkich członków Zarzą
du i Komtsyi ideowo-deki araeynej kci i czna.

X „ŻYCIE" Two polskiej, akademickiej, nie
zależnej młodzieży socyalistycznej we Lwowie, 
odbędzie w sobotę 3-go grudnia o godz. 8-mej 
wieczorem w lokalu przy ul. Ormiańskiej 1. 2.

Wałne Z~romaJzcnte 
z następującym porządkiem dzieimvm: 1) Spra
wozdanie z działaJności za ros u ' i  igły; 2) u- 
chwalenie deklaracyi ideowej; 3) wniosk i ia- 
terpelacye.

Wpisy na członków Twa przyjmować będzie 
w tymże dniu i lokalu sekretarz „Życia” od 
godz. 6 do 8  wiecz.

V  ' P A D E S Ł A K C ,

Xa mbrrhe są redakeya n:z> od&ov,Ta(S»

Specyailsta chorób skórnych i wene-yerrws^

Bw W . L M JT E ftST E ftf
fc. i!*w. kłisiki 4enaatfi!«g. w herYmt, b. seŁsnil. szpil. pms. 

po w ró c ił i ord. Lwów, Ssykstuska 37, (róg Słowackiego

Specjalista chorób skórnych t wenerycznysii
D r .  « s*  C  f *  W 7A  h i. 2 ?
Stkaadiriasr szpitali pawgzteii sięga p o "  r ó r - i j  j •rdyHfcjc 

b l o w a c k i e g o  A- naprzeciw głównej poczty.

O i - .  I M .  G R
powrćcił ł ord. w chorob. wewnętrz ych od 2 —5 

LWÓW, GRÓDECKA 89 (ró* Dzla ynakieb/.
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P o w s ta n ie  na  U k ra in ie ,r ? .
WARSZAWA 28. lis^p* (R usspress\ W spół-'ń-ówkę, focz wkrótce mu-ucli sk  wycofać pód 

pracownik Aj. „Russpress" dowiaduje się ze źró- j naporem oddziałów czerwonych, 
acf duhrze poinformowanych: ' O tem, co się obecnie dzieje ua Sewjiii n rie

Wypadki na Ukrainie rozwijają się wolniej, 
niż należało przypuszczać. W danej chwili sy- 
iuar’ i przedstawia się w następujący sposób: 
na U rainic prawobrzeżnej powstanie ogarnęło 
gub. Podolską i Kijowską prawie całkowi ie, 
tak, że tyiko lmia Kijów-Zu.jorzynka i oajbliź- 
sze okonce Kijowa znajdują się w rękach bol
szewików

W gub. w-*’ya*;k 'ej 
również w okolicach 0,

spokój, Spokojnie jgsfc 
essy.

Operujące , p o i Kamieńcem < idzialy pow
stańcze nazwały się „maehnowcnmi", podlegle 
są jednak dowództwu atam ana Zabołotnego i 
glównerru dowództwu powstańców' “

Na P  * hj u  władza sowiecka, nie w trieję zu- 
-pefnie; nie ma nawrot posterunków bolszewic
kich, na granicach polskiej i L essara*il.b j; po
nieważ i powstańcy nie wprowadzi i w tych miej
scowościach adm inistracji cywilnej — panuje 
tara u ipełua anarchia i bezkrólewie, przerywa
ne o j  cza- u do czasu wypadami mniejszych od
działów po wstańczy ch.

Powstańcy atam ana S trak a zdolah' dojść do 
Kijowa i zająć chwilowo Den.iewkę i

£U Dniepru nie ma dokładnych wiadomości.
Praw ą ręką atam ana T.'u iunika jest znany 

generał ukraiński, Omcljanowiez Pawie;)ko.
W Klj ‘W.e5 a szczególniej,w ’ Odessie panu

je wśród bolszewików nastrój trwożliwy, po
nieważ wraz z w yiu:herr powstania działają 
intensywniej organ Izdcyo konlrrewoluryjne. t

Główne dowództwo, powstańcze wysip: ową- 
lo odezwę do czerwonoąrmiejców i ludności ro
syjskiej z oświadczeniom że powstańcy dążą 
tylko do wyzwolenia Ukrainy z pod panowania 
bolszewików, lecz gotowi są dopomódz wicUo.ro- 
sjanomi w  sprawie wyzwolenia się z pod ja
rzma bolszewickiego. Chłopi zachoru jp  się 
wzglężem powstańców z rezerwą obawiając się, 
że w razie niepowodzenia staną s i j  pastwą zem
sty bolszewików.

3  < uchu i cbotniczegol
§ OSTRZEGA SIĘ robotników stolarskich a 

prowincji, aby cmi.ali Lwów. W ndćś-łc cfają się 
udezuwać objawy bezrobocia, a uzyskania pracy 
jest bardzo trudne.

§ OKRĘGOWA KOMISYA ZWIĄZKÓW ZA
WODOWYCH zwraca się do Zarządów Organi* 
zćtóyi Zawodowych, Ertóre dotychczas tego nie uczy* 
nlły — o nadtesła i3 dat, podanych w piśnie, wy- 
sLn 01 dc wszys.kich Zarządów i o odprowadze
nie do kasy Kcmisyi przy pada jących na nie na 
teżytości. Wezwanie to dotyczy również Organi
zacji prowin eycnainych.

Komunikatu.

Skraw y ' partyjne. *

Łuk ja- tyczna
i

* BAGZNOSC Towarzysze w Kołomyi. We 
wtorek 29. bm. o godz. 7-rnej wieczorem odbę
dzie <się w lokalu „Domu robotniczego" zebra
nie z wykładem tow. Skalaka: „Syluacya poli- dla wschodniej

X ZWIĄZEK OBROŃCÓW LWOWA wzywa 
swoich czk nkow oraz całe patryotyczne rpołe 
ezeństwo dó wzięcia liczn go udziału w złożeni j  
hołdu poległym powstańcom z r. 1831 na cmenta 
rzu Łyczakowskim. PunKt zborny pod' koś.iderr 
0 0 . Bernardynów o godz. 5 po p o ł dnia 29 li
stopada 1921.

* ZAWIADAMIA SIĘ , orsanizacye I ‘ Kola 
P. P. S., że S:kretaryat otrzymał już nowa m3rkl 
partyjna. Zamawiać należy w Sek* „taryacie PPS 

Małopolski. Lwów, Sykstuska
sprawy organizacyjne i. 21, II. p.

„EŁLEM
cnrz ścijj ński Zakład dla wyrom  biel zny. bluzek i t. p. I | « ' ó w ,  u l .  C T H o r a ż o a t y s c t ia ,  1, 11 a .

 PŁfSSZtZE Ł iK U R SK IE  I Ł BEORHTORYJKE
. c i  sifł.irsfejć, f r y a y e r O w ,  łacnwnitów spożywczy,it i t. p. od 0 8 0  i |

O C L O S Z E M iA .
M  APELUSZE dla,Pań i Panów przerabia na najnowsze 

fasony P.erw zz Krai' wa Fabryka Kapel rs?y Ru
dolfa N uwelta Lu ów, B łonowa *3.

E LEK F^O-MASZYNISTA poszukuje Stałt j posadv w 
młynie, tartaku lub omei fabryce, zna się na aku 

mula oracli i świetle ei ktrycz yn; oraz podejmuj się 
odrestaurowania i montowania znisz zonych młynów, 
ta r  akdw i wszelkich systemów maszyn. W. M iet\»  ai*ski 
Lwów. Mięazyttowa 3 II. p.

1TF* *jT "T dT"'# p  l®"® i m alow ane
X , J isk  J O  J U lJ L  <L^ Jl 4 w ykonuje najUniej

IfKWEil! I. fia ldse ET lWÓW, Spili 1?.

W C d k l  a  ' f l i s a  S S S S U T . &
(flaszka wód i od M ód Mk: flaczka wina od 900 r  k.) 
en gros i oetailczra s rze aż soku n a jnowego na 
flaszki.. N. jiep.-ze .jTokajery1' wę Je rsk  e (prawdzii e)

M U r f f t t f J N B t l  13 U t H i  i :  E sła ih  i

u I k ! P* I ' l \  Y  " 'U  '»* * • 11S\ 1 i 1 1 J I i l A  Zmiana programu dwa razv,i k a t  i w  a - w / ł  w (¥l!aji we #5tjrid j 3,

S T f lm P iU E
ilttitCi L Soidgeier

kauczukowe i metalowe 
w jkonuje n a j t ą n i e j

P RASOWACZKĘ rierw szorzęduą do fa ryki b eliz y 
w Czermowcjch p^zyjm e na yehmiast przeusta i- 

ciel, warunki nad r k r-/y s tn e . Oleriy i teterencje pod 
„SPECj.Ai.,1->TA'‘ do Aifiiiin stracyi. 3—s

(T '1? '"'Eteryczne, skórne, zastarzałe
TS%%emt ffi leczy ■ p « o y a i i »  *  sa«-,

■JF*3?łXliSO JŁŁ, ta.li.cttb W a i o w s .  J  3L.
Wstrzymanie prepatatu hau fcalrstsanu tyko prze.t- 
iOUtJ ietst.

t ' l a r *  choró1' wene- 
ryczny-h  i skó nyc

Oroyi pie od 12—S i od 3 5 pop 
L W  O  \ y ,  J » L .  H A .  JU I 4J *Ł J V.

V A CUUffI 
— O L  —

Di*, ft. tfADEL

29-0 C1 l is: ,  pada 1911 r.
Wioski dramat kryminalny w 6 aktach p. t.

ZBRODHIR
d e m cn cz-n e i iceb ietf.

m EEZA12HU W ItRIEiJS HASŁOWEJ
Przyśpieszony, dwumiesięczny kurs

5 5'.  . u  u  i U i i t u  W E t a
od 3 grudnia codziennie przedpoludn.

ECOLE REFORME"

Sj łrjallBta chorib skórarch I weaerreznTc^

Sr.ITlICHHŁ SSLPETEK
10—3 £<»sfll8(ta 17. ord. od 8—9 od 32 — &

P l E C Z P C  
RS3SI0

i r£T>

T A B L I C E
Wyhamuje ns taniej- to pracownia na i. piętrze.

fiterJ 3.  W z l s s

w  F IlLSO E
N aP  S -Ł

Dr. ADAM PRÓCHNIK.
T T

* r
NAKŁAD L»'D. SPÓŁDZiELCZEGO TOW. 
:: W iDAW NiCŹ. G ) WE Lt.OUIE

DO NABYCIA 
WE WSZYSTKICH KSIĘGARNIACH.

„IMRfadUt" polec# MIĘ BAD AH lwów  Jan iwską 24

T i i e s i M b a l s a m  i t n ! v e r s a h i y  niezbędny srodeE domowy, 
Bfeoceniony, w całym aerep dtlegliwoścf i clioró?!. — W każdej aptece do nabycia-

ZaMaćy ckmiczne „H m  A  O S „ O O M “  Spółka z ggr. odp. we Lwowie, ul. Lindego 6.

A l& jid e m ic U u  tk

0’ 99!)!! »»TO'niJtaa czefć 
Władczyni Zroiaia p. dya zemstyw 6 aktach. — W gł. roli

mm mi r.



,.DZIENNIK LUPOWY" Nr. 2SC-

K rajow a FABRYKA CZEKOLADY,
coKrów deserowych, cuKierKów, pierni&ów, herfcaim&ów i t  p, i

BEFtiStRDH REISSH, mt SI tafbftoouMe] 1>S.
poleca aa zbliżające sie święta w wielkim  wyborze OZDOBY aa DRZEWKA. 
B O m a O H I E R l E ,  i m m i  1  C U R R Ifl 1 C l I R O Ł H D Y ,  z n a a c  x  d o b r o c i .

P0LS&1 przemysł haftowy
SPÓŁKA AKCYJNA-

RAFfifERJA Olejów MlSERALSYCl „R O M "
W RANIOW1CACH sr. JłkOfjOBYCZ.

Tow. Afec. NO
“W  W A . R S Z A W I E I  

podaje się do łaskawej wiadomości, że w dniu dzisiejszym, został otw arty yn-y 
u l .  F a U H l c l e J  1. X I  a ,

s i le p  f a b r y c z n y  D jr s & D n  p la te ro w a n y c h .
Posiada ca  składzie bogaty w ybór przyrządów kościelnych wszystkich kultów, 

toaletowych, galanieryi i nakryć stołowych.

PaszuMdiemf

c obznajomioneuo z fabrykacyę towotu.
j-cilektujemy tylko na siłę pierwszorzędną. 

!aca wceluj; umowy, ponadto mieszkanie, 
opał i oświetlenie w naturze.

m ł»- , ittii’ cv kilWh -■* a- "'v ub UW.. ■ . a: . t*-!Sa«sJ|p+rlłK'fl

JFrŁefureK enfcjanti s ił  po lanU

DOM HANDLOWY „HERMAN MEYER
Oddzlii iNDatcsbil: ul, Pańska I. 11. — Telefon 465

u n iu n le ra do zmontowania 
urządzenia młyr.

2-w a cowego 
z motorem gazo. 

wym 50 HP. przyjmie poważna firma. 
Zgłoszenia pod „JflLYN" do biura Si KOŁOWSKIEGG

L ,w ow , J a f iłe llo b s k B  X

1 KAWDZt WE 
r e r g ó  co  m b a a t i b l  e.

BIBUŁKI CYGARETOWE 
W KSIĄŻECZKACH 

I TUTKI HIGIENICZNE

z W A T Ą
bisWw tyft • " n w i r u t«vodB)W i»aki#« *

Fabryka: LWÓW, SAKRAMENTU \

N A D Z W Y C Z A J N E

li; 1LNE ZGROM EHE
SPÓŁDZIELNI KOLEJARZY „ Ł Ą C Z N O Ś Ć 1*

w e  L W O W I E  
odbędzie się 2. grudnia br. o godz. IT-tej a w braKii 
Kompletu przy j&KiejKolwIeKbądź ilości czIoaMów 
o godz. 18-tej w sali gimnastycznej SzKoły Kolejowej

t  następującym porządkiem dziennym :
1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgroma

dzenia.
2) Sprawozdanie Zarządu m  .zau od 16,8 b. r.
3) Sprawozdanie delegata z Warszawy z odbytego szkon- 

trutn w czasie od 4/8 do 30/8 br.
41 Wybór Zarządu i uzupełnienie Rady Nadzorczej.
•")) Zmiana statutu 1 podwyższenie ud z ałów.

Wstęp tylko za okazaniem legitymacyi kolejowej 5 pokwitowania 
na złożony pełny odział.

ZA RaDĘ NADZORCZĄ:
M . I i i t r d a s t e w ic z ,  prezes. A. R a d o n ,  sekretarz.

. ’ y f i  ■)u •/“ ®-NyęUł*,"•tWY.".’' . ' f w  "

AKCYIMY BANK HIPOTECZUY-
Z a p r o s z e n i e  d o  s n b s h r y p c y f .
Walne Zgromadzenie a«cyonaryuszv akcy,ne«o Ban-u hipotecznego 

uchwaMło dnia 26-go kwietnia 1921 podwyższenie kapitału akcyjnego 
z 70,000.000 Mp. na

1 4 0 , 0 0 0 . 0 0 8  m p .
Rada nadzorcza na "odstawie zezwól nie Ministerstwa Skarbu z dnia 

23 września 1921 Nr. 15092iDK'21, udz elonego w porozumieniu z Mini
strem przemysłu i handlu, przystępuje ao podwyższenia kapitała akcyj
nego o dalszych

y d ,o o o . o o o  m p
przez wydanie 250.000 sztuk nowych akcyi po 280 Mp. imienrej wartości

m  f l m d i e  p u b l i c z n y  d i  z z p i - £ s »
na warunkach następujących.

1. Al cyonaryusze dawni mają prawo pierwszeństwa w nabyciu no
wych akcyi w stosunku 5 akcyi dawnych na 3 nowe akcye.

2. Akcyonai^u ze. cluący wykonać prawo po o u , mają w poniżej 
oznaczonym terminie przedłożyć s oje dawne akcye, uez arkuszy kupono- 
wych, które będą im natychmiast zwrócone po uwidocznieniu wykonania 
prawa poboru.

3. Kurs etnisyjnv nowydi akcyi wynosi dla dotychczasowych akcyo- 
naryuszy na podstawie prawa poboru Mk. 550, zaś dla no« ych sub
skrybentów po Mp. 650 za sztukę

4 Cena kup.ia złożona ma być w całości przy zgłoszeniu w gotówce 
wraz z 5 proc. odsetkami od tej ceny kupna za C'as od 1 sty znia 1921 
do dnia zapła y, a nadto na koszta tmisyi po Mp 50 oe k-zuej akcyi 
i podattk giełd 'Wy w myśl ustawy z dnia 2 lipca 1921 poz. 550.

5. Nowe akcyi uczestniczą w zyskach banku od ania 1 stycznia i921 
na równi ze staremi akcyami.

6. Termin subskrypcji upływa z dniem 3 grudnia 1921 Przydział 
akcyi nowym subskrybentom uskuteczni dyrekr a tanku wedle swego 
uzi.a ia w najkrótszym cza ie po . amknięciu subskrypcyi-

Nowe akcy e wydane będą po spt rządzeń.u sztuk, za zwrotem tym
czasowego potwierdzeń a kasowego na uiszczoną wpłatę.

Na wynadeb nieprzydzielenia akcyi, zwróci Bank wpłacone kwoty 
z 4 proc. odsetkami.

tB g ; to * a © ii  m, p r u y j m u j i {
AKcyjsty Bank hipoteczny w  Lwowie I Jego od - zlały, 
bank dyskontowy warszawski i jego oddziały we Lwowie i w Dro

hobyczu
Austryacki Zakład kredytowy dla naudla i przemysłu w Wiedniu, 
Union Bank w  ** ieduiu.

Lwów, dnia 31 października 1921.
(P rz e d ru k u  o i ; p ła c im y). n 3 u l l  f O S L S J O r C E S .( rk«curuiAO n*' p**1*-1 "JJ*   — — w . -w * - .. ^
■ r¥t-MlllTf  II1MHL NinTIM f ii rriir irM iof

l i is e r iijc le  w  D z ien n ik u  L od ow ym
Papier do pakowania

F a l b r ^ k a P R I lU S  n i N a  B a j k a c h  1 1 .
W chorobach skórnvch i wenerycznych

D r .  L O L *  € U L L E M B R V M
sekundaryitsz szpitala powszedtnego 

ordynuje od 3—6 popołudniu S^ołtctewsUfca*. *03.

KURS A ZIMOWE
nauki obcych języków, stenografii 

i buchaiterji od 1 grudnia
w  .E C O L E  R E F O R M Ę *

ai. Pańska I. U. lak ułohsia 1910.

władnego wyrobu — pierwszorzędnej jakości.

H a r t a i r a i a  d l a  R u a s s t n i b S )
S k i m i : L w ó w ,  u l .  H o m a n o w i c z a  U ,

ZatsC, n&czelnu redakt. * redaktor odpowiedzialny : JAN SZCZYEEK- — Drukarka A~tur» Goldmana we Lwowie, ul Sykstuaka l


